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J \ i  6 8—  Y tf Ś r o d ę  d n i a  21. M a r c a  1838.

\Viadomosci zagraniczne,
F  r a n c y a .

Z  P a r y ż a ,  dn ia  11. Marca.
Dodatkowa insl rukcya w sp rawie  H u b e r t a  

już  skończona i rozumie ją  p ow sze chn ie ,  i e  
czynnośc i  pub l i czne w pierwszej  połowie 
Kwietnia toczyć się zaczną.

Pi szą  z M a d r y tu  z d. i ,  in. b.  r „Garc ia  stoi 
teraz z k o r p u s e m  swoim w L a  M a n c h a ;  Sanz
ściea g°-  G ene ra l  Oraa  w 5 albo 6000 woj ­
ska do Murcy i  wszed ł ;  ale bez pomoc y  wspa- 
n ia lo r nyś ln fgo  ob ywate la ,  który m u  50,000 
r e a l ó w  zal iczył ,  nie mógłby był wo,ska swego 
w żywność opat rzeć .“

W  piśmie z T u l o n u  z dn.  5' wycz y tu je my:  
„ Z d a n i e m  moje m n iezawodne j  P a n u  udzie ­
lam wiadomości ,  źe odbywające się teraz p o ­
ruszenia wojsk zmierzają do os ta tecznego osa­
dzen ia  Blidah i Coleah.  Jeżel i  r ząd do dz ie ­
lnej  się go tu je  wyprawy w zamiarze  zajęcia 
tych dwóch  p u n k tó w ,  na leżących się nam 
s tosownie  do  t raktatu nad P a f ną ;  dzieje sie 
to z t ą d , ponieważ  się op o r u  obawia .  A bd e l -  
Kader  obecn ie  w M t d e a h  p rz e b y wa ,  gdzie 
zn acz ne  skoncen t rował  s i ł y , a donoszą  nam  
jeszcze z ust  pewny ch ,  że l iczne oddziały j a ­
zdy  codz ienn ie  z n im  się łączą.  T w ie r d zą ,  
źe  całe pokolenia z okolic A lg i e ru  wyruszyły,  
aby się z E m i r e m  połączyć,  A b d e l - K a d e r

spuszcza się na pow odz en ie  missyi ,  którą 
p ie rw sz em u Mini st rowi  s w e m u ,  B e n - A r a c h ,  
ud a j ąc em u się do P a r y ż a ,  po lec i ł ,  a powsze­
chnie  są dzą ,  źe działania w o jen ne  w prowin-  
cyi algierskiej wtenczas dop ie ro  się rozpoczną ,  
kiedy E m i r  o wypadku wspo mnia ne j  miesyi 
pewniej szych zasięgnie  wiadomości .44

Z d n i a 12.  M a r c a .
Kięs two Al exa nd ro wie  Wir t enberscy  wedle 

pogłoski  dop ie ro  między  d, 20 — 15. przyszł .  
rn. tu oczek iwani ,  p rze pęd zą  całe lato w P a ­
ryżu .

Z  d n i a  13.  M a r c a .
Na  posiedzen iu I zby  D e p u to w a n y c h  d. i i ,  

Marca wzięto naprzód pod rozwagę  projekt  do 
p r awa ,  mocą którego d om ag a  się rząd roczne­
go  dodatku  5,603 000 fr, na iundus z  pet isyono- 
wan ia  Mini sters tw spraw za gr an icznych ,  woj- 
n y  i skarbu.  P o  ma łoznacznych  sporach 
przyję to go większością 220 głosów przeciw 
31. — T e r a z  wszczęły się obrady nad p r o je ­
ktem do  prawa dotyczącym się tajnych wyd a­
tków,  od k tó re g o ,  jak w iad om o,  byt M in i ­
st rów zawisł .  Pan G a r n o n ,  cz łonek Kommis-  
syi ,  której zbadanie  projektu tego  po ru cz o n o ,  
zabrał  zaraz głos dla u zu pe łn ie n i a ,  jak się wy­
raz i ł ,  t e g o ,  czego Izb ie  do ob jaśnienia  w p o ­
da n y m  jej r aporcie nie dostawało.  W  tym ra ­
porcie bo w iem  pominię to  całkiem zdan ie  
mnie jszości ,  podczas gdyby s łusznie było obe-

Wielkiego • f . • ; X i e s  twa

O Z N A W S K I E G O .
N akł ad em  D ruk arn i  N a d w o r n e j  W . Dehera i Spółki. — R e da k t o r :  A .  W annow ski.
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zn a ć  z a r ó w n o  I z b ę  z tern z d a n i e m  jak z z d a ­
n i e m  większości .  D l a  t ego  w im i e n i u  m n i e j ­
s zośc i ,  d o  któi ej  o n  t a k i e  n a l e i y ,  o św iad cza  
d o d a t k o w o ,  źe 6ię ta n i e z m i e r n i e  d z iw i ł a ,  jak 
M i n i s t r o w i e ,  po  w z m i a n k o w a n i u  w m ow ie  od  
t r o n u  o  p o w r a c a j ą c y m  w sz ęd z i e  p o rz ą d k u  
i s p o k o j n o ś c i ,  m o g l i  t e r az  j t s z c z e  tak o g r o ­
m n e j  s u m m y  na  t a j n e  wydatki  po l i cy i  z ażądać ,  
i źe  n a t u r a l n i e  d o m y ś l a ć  s ię n a l e i y ,  i e  l u n -  
d p s z  t en  na  ca lk i e rn  i n n y  cel  p r zezn acz a j ą  jak 
n p .  na  n a w r ó c e n i e  n i e c ne j  p r a s sy ,  k tóra  tylko 
n a m i ę t n o ś c i  r o z j ą t r za ,  z amia s t  c o b y  je l ago .  
dz i ć  p o w i n n a .  N a s t ę p n i e  z ab ra ł  g łos  P .  G a u -  
g u i e r ,  z ap i s a n y  j ako  p i e r ws zy  m ó w c a .  T e n  
o ś w ia d cz y ł  z z w y k ły m  sob i e  d o w c i p e m ,  i e  
n a l e i y  do l i czby d e p u t o w a n y c h ,  n i e  p o k ł a d a ­
j ą cy c h  wie lki ego  za u fa n i a  w M t n i s t e r y u m .  Z a ­
s t a n aw ia ł  s i ę  p o t e m  na d  z a g ra n i c z n ą  pol i tyką  
g a b i n e t u ,  p t z y  k tór e j to  spos ob noś c i  kilkakro 
t n i e  w z b u d z i ł  śm ie c h  z g r o m a d z e n i a  z p o w o d u  
swej  n i e z n a jo m o ś c i  zw ycza jów  pa r l a ine n t a r -  
s k i c h ,  tak d a l e c e ,  i e  na r eszc i e  z n i e c h ę c o n y  
rnówca  z a w o ł a ł :  Zda j e  s i ę ,  i e  z g r o m a d z e n i e  
większą  n i e r ó w n i e  m a  sk ł o n n o ś ć  do  ś m i e c h u ,  
jak d o  r ad z en i a  n ad  sp r a w am i  p u b l i c z n e m i .  
„ M i n i s t e r y u r n  z dn .  6. W r z e ś n i a ,  r z e k i ,  skła­
d a ł o  s i ę  z P a n ó w  M o l e ,  G u i z o t ,  Pe r s i i ,  D u  
c h a t e l , G a s p a r i n ,  M i  t i n ,  R o s a m e l  i Bernard .  
( P r z e r w a n i e :  o  tern d a w n o  w i e m y ! )  Z o b a c z y ­
c ie  z a r a z ,  dla c z eg o  nazwiska  te p r zy t a cz am .  
W s p o m n i a n e  M i n i a , e r y u m  wn ios ło  tak n a z w a ­
n e  p r awo  d y s j u n k c y jn e  i i n n e  j e s zcze  p r a w o ,  
zm i e r z a i ące  do  ho jn e go  u po sa że n i a  c z ło n k o w  
ro d z i n y  k ró l ewsk ie j .  P i e r w s z e  p r a w o  o d r z u  
c o n o ,  a j e d n a k  cz t e r ech  tylko c z ło n k ó w  z Mi-  
nisieryu' f t t  wy s t ąp i ł o ,  P a n  M o l e ,  b ro n i ący  
go r l iw ie  t ych  p r a w ,  pozost a ł  z  t r z em a  kolle- 
g am i  p rzy  s t erze  r z ą d u .  £  no w y ch  zaś M i n i ­
s t rów  był  j e d en  sp r a w o z d a w c ą  o p r aw ie  dys- 
j u n k c y j n e r n ,  d ru g i  p  p r aw ie  u p o sa że n i a  c z ł o n ­
ków r o d ź m y  królewskiej .  ( P a n o w i e  S a ly a n d y  
i I . a c a v e - L a p l a g n e  u śm iec ha j ą  s i ę . )  T a k o w e j  
an o ma l i i  n i e  m ogą  sob i e  d o k ł a d n i e  wy t łuma?  
c z y ć ;  w y p a d a ło b y  mi  s ądz i ć ,  i e ,  gdy  j e d n o  
p r a w o  po l  t ycz ne  o d r z u c o n o ,  c a ł e  Mtni6te-  
r y u m ,  k tór e  je w n i o s ł o ,  us t ąpić  p o w i n n o  ** —  
Da le j  r o z b i e r a ł  P a n  G a u g u i e r  p o s t ę p o w a n i e  
t e r a źn i e j s z eg o  g a b i n e t u  w czasie  os t a tn i ch  w y ­
b o r ó w  i n az w a ł  je hmi-ia lną parodvą  rcs taura* 
cyi .  „ C z y l i i  m o ż e ,  r z ek ł ,  p r a g n ą  z a p r o w a ­
dzi ć  w y i s z ą  p o h c y ą ,  n iż  za L u d w i k a  X V . ,  
N a p o l e o n a  l ub  p r z e s z ł e g o  r z ą d u ,  aby  s ię 
p r z e k o n a ć  o ro z l i c z ny ch  i n t r y g a c h ,  uka r towa-  
n y c h  po r o i n y c h  s a lo na ch  s t o l icy?  N a  t oby 
z  pe wn ośc i ą  z aż ąda na  p r ze z  Mi n i s t r ów  s u m m a  
n i e  wy s t a r czy ł a , "  N a  s o ń c u  swe j  m o w y  
ośw iadczy ł  jeszcze  m ó w c a , i e  t e r aźni e j s ze  Mi 
n i s t e r y u m  i s t otn i e  n i e  wie le  w a r t e ,  lecz i e b y

j e d n a k  t r u d n o  b y ł o  miejsce jego i n n e m i  o b sa ­
dz ić  o s o b a m i ,  „ Z k ą d i e  to p o c h o d z i ,  z apy ta !  
s i ę  wś ród  c i ąg ł e g o  ś m i e c h u  s ł u c h a c z y ,  i e  ż a ­
d n e g o  n i e  ma  d y p l o m a t y k a ,  k tó ryby  P a n a  
M o l e g o  zas tąpić  po t r a f i ł ?  P o c h o d z i  to  z tąd,  i e  
o d  r o k u  1830,  n ig d y  na p r z ep i sy  r z ąd u  r e p r e ­
z e n t a c y j n e g o  dos t a t ec zn i e  n t e  z w a ż a n o . "  P o  
o ś w ia d c z e n i u  nar eszc i e  m ó w c y ,  i e  p r z e c i w  
p r o j ek to w i  do  p rawa  g ł o s u j e ,  ws tąp i !  P a n  
M e i l h e u r a t  na  m ó w n i c ę  w ce lu  p o p i e r a n i a  p r o ­
j e k tu  do p r aw a .  „N ie  taję ja p r z ed  so b ą  wpra-  
w dz i e  m e g o  n i e k o r z y s t n e g o  p o ł o ż e n i a ,  tak 
z a c z ą ł ,  p o n i e w a ż  prze sz ły  m ów ca  tak ż yw o  
1 tak d ob i t n i e  pows t a ł  p rzec iw  t e rnu  p ro j e k to -  
w.  (wie lki  ś m i e c h ) ,  i e  w ą t p i ? i H 3 k i m  .
be ro  u o w o d y  j e go  zbi j ę .  •< W  d a l s z ym  c i ągu  
swej  mo wy  us i ł ow a ł  P a n  M e i l h e u r a t  d ow ie ść ,  
i e  każdy  r ząd  p o t r z e b u j e  p i e n i ęd z y  na  t a | ne
w yd a tk i ,  i i e  ż a d e n  M i n i s t e r ,  ch oć b y  i n a j ­
z n a k o m i t s z y c h  zd o ln o ś c i ,  b e z  n i ch  się obe j ś ć  
n i e  pot raf i .  Z b r o d n i e  z 1834.  i 1835. r. n i e  
b y ły by  się m o ż e  w y d a r z y ł y ,  gdy by  I z b a  by ł a  
w iększych  su rn m  na  t a j n e  wyda tk i  r z ą d o w i  
dos i a r czy ł a .  O  n i e do s t a t ecznośc i  tej  s u m m y  
p r z e k o n a n o  s ię t a k i e  w rok u  u p ł y n i o n y m  i 2  
iii l iony  d o d a n o .  Sk u tk i e m t e go  była  a m n e -  
s t ya  i n a d e r  s zcz ę ś l iwy ,  i a d n e m i  za w ic h r ze -  
n i am i  n i e  z a k łó c o n y  rok .  Da le j  u s i ł owa ł  m ó ­
wca w y k a z a ć ,  i e  ż a d e n  g a b in e t  n i e  po t r af i ł by  
l ep i e j  od  t e r a źn i e j s ze go  zaw ia d yw ać  sp r aw a m i  
p u b l i c z n e m i ,  źe  ob i e  s t r o n y  do p r z y z w o le ń  
p rzychy l ić  się p o w i n n y  i t, d.  P r z y  od e j ś c iu  
pocz ty  j es zcze  swej  m o w y  n i e  sko ńczy ł ,

4  n g  l i a,
Z  L o n d y n u ,  d n i a  9.  Mar ca ,

W  czas i e  w a ż n y c h  o b ra d  n a d  pol i t yką  m i -  
n i 6 i e r y a l n ą ,  m ia n o w ic i e  p o d  w z g l ę d e m  sp r a ­
wy kanadyj sk i e j  odni eś l i  M in i s t r ow ie  z w y c i ę ­
s two nad  T o r y s a i n i ,  W n i o s e k  L o rd a  S a n d o n a  
o d r z u c o n o  o n e g d a j  większośc ią  316 g ł o s ó w  
p rzec iw 237. Si r  W i l l i a m  M o l e s w o r ih  co fną !  
swój  w n io s e k ;  on  t ak i e  j ako i ul t ra rady kalrii 
p rzy j ac i e l e  j ego  P P .  G r o t ę  i L e a d e r  n i e  g l o ­
sowal i  wcale .  P i e r ws zy  r az  to w c i ągu tego  
p o s i t d z e n i a  przysz ło  do  ro z s t r zy g n i en  a p y t a ­
ni a  w zg l ę d em  byt u  l ub  u p a d k u  M in i s t e ry u r n  
i d la  t e go  ob i e  s t r ony  ile m o ż n o ś c i  i n t e r e s su  
sw ego  p r ze s t r ze ga j ą ,  T o r y s o w i e  twierdzą ,  
źe  zasada : Nik t  n ie  p o w i n i e n  by e Sędz i ą  w w la- 
si ej s p r a w i e ,  tu z a s t o so w an ą  być mus i  i dla 
t ego  Mi n i s t r ow ie  i z w o le n n i c y  ich w Ł b i e  n i ż ­
szej  g ło sować  n i e  byl i  p o w in n i .  M o r n i n g -  
P o s t od z n a c z a  się s zcz eg ó ln i e j  t akowem  ob l i ­
c z e n i e m ,  i d o w o d z i ,  i e  Mi n i s t r ow ie  i s t o t n i e  
miel i  7 g ło só w  mn ie j .  M in i s i e ry a l ne  d z i e n ­
niki pizc-ciwnie tw ie r d z ą ,  ze  1 'o ry sowie  p r z e d  
ki lku d o p i e r o  d n i a m i  w czas i e  spr awy O ’Con* 
ne l l owski ej  n i e  wzd r yga l i  s ię być s ę dz i a mi
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w s w y m  w ł a s n y m  In t e r e s s i e , i 2e  i t e r a z ,  g d z i e
0  to c h o d z i ,  czy W h i g o w i e  czyli  też T o ry so -
wie  u steru rządu siać mają,  każdy zdan ie  
swoje  o b j a w i ć  pow in i en .  Na  takowe wzg lędy  
całki em zważać nie m o ż n a ,  z  p o w o d u ,  źe po- 
równywając  l iczbę ob y d w ó ch  stronnictw w Iz -  
bie  ni ższej ,  przekonamy s i ę ,  iż rzecz ta ża­
d n e g o  nie  wywiera w p ły w u ,  c zy kto urząd po.  
siada łub nie.  Zapatrując s i ę  zaś na same  l iczby  
okaże s i ę ,  ^e . na stronie Mini strów była w ię ­
kszość jakiej jeszcze  n igdy  nie  dostąpili .  N a  
wniosek bo w iem  Sir W i l i a m a  Mole swortha  
u c h w a l o n o ,  aby wszystkich cz łonków  po na­
zwisku we zwa no .  Przy przeg ło s owa n iu  zatem  
by ło  606 o b ec ny ch  cz ło nk ów  n ie  l icząc w to 
rnówcy i czterech cz łon kó w  zbierających g ł o ­
sy.  Z tych 316 g ło s owa ło  za Mini strami ,  inni  
zaś albo głosu swe go  n i e  da l i ,  albo n i eobecny ,  
rui byli .  Z  tego  wszystki ego wyn ika ,  źe  Mi ­
n i s t row ie ,  po minąwszy  nawet  m ó w c ę  I zb y ,  
zawsze  przynajmniej  na większość  s6  g ł o s ó w  
w Izbi e  niższej  l iczyć mogi i .  L iczba  ta j e ­
dnak zmniejszyła się o 4  przez  ob wi e sz cze n i e  
komuetu  ob iorc ze go  w Bel faście ,  źe  dwaj re- 
f o rm e ro w ie ,  zastępujący dotąd mieszkańców  
miasta tego w I z b i e ,  n ieprawnie  byli obrani ,
1 miejsce ich dwaj T or yso w scy  kandydaci  za­
jąć powinni .  Komi te t  ob iorczy  z Newcas t l e  
i L y n e  uzna ł  dziś  T o r y s a ,  W .  H .  Mil lera,  
prawnym d ep u to w an y m  i komitet  w Y o u g h a lu  
iakże To rysowi  W .  How ardowi  de p u to w a n e g o  
miejsce w Izb ie  zapewni ł .  Prócz  tego  trzy 
jes zcze  wybory reformerów u l eg ły  ś l edz twu;  
ale na każdy przypadek większość  dla M in i ­
strów z a p e w n io n a ,  jeżel i  tylko więcej  radyka 
l i stów od  ni ch  n ie  odpadn ie .

Z  L iz b o ny  nadesz ły  wiath .ności  aż do d.  I .  
b. m. Kortezowie  przychyli l i  s ię do of iarowa­
nej przez  bank pożyczki  w i lości  2400 Contos ;  
lecz p on ie w a ż  n ie  w ie d z i a n o ,  czy towarzy  
stwo ha nd lowe  w L izb on ie  ubiegać się będzie
0  dostarczen ie  całkowitej  tej s u m m y ,  p o m o c  
ta jest  bardzo wątpliwą i na każdy przypadek  
wystarczy tylko na pokrycie bi eżących  wy­
datków,  P<> z ez w o l en i u  na pożyczkę  spełni i i ,  
jak g ło s zą ,  Mini s trowie swoj  zamiar zażąda­
nia dy missy i ,  a przynajmniej  Sa da Bandeira
1 jeszcze j eden z p ew no śc i ą  za swe miejsca  
podzi ękowal i .  Po n ieważ  przecież zabiegi  vVi 
ceh jab ieg o  da Fonte  Arcada i Barona Sabrosy  
koń cem  "utworzenia n o w e g o  Mimsteryum na 
niczein spe ł z ły  i po D e p u to w a n y m  Derrama-  
d o , k tóremu po dob ne  dano  z l e c e n i e ,  nie  
wiel e  więcej  sob i e  ob i e c y w a n o ,  wnoszą  prze­
to ,  źe  teraźniejsze  Mini steryum przynajmniej  
aż do rozwiązan ia  Kortezów ster rządu zatrzy­
ma. Kortezorri prze łoż ono  n ow e  prawo w zg lę ­
d em  żeglugi .  N ad  wybr zeż em pottugalskiem

ciąg le  s"ę j e szcze  gw a ł to w n e  s roźy ły  burze ,  
które już  wiel e  szkód zrządzi ły .  K u- 
r y e  r powiada , źe  wspomniana  wyże j  pożyczka  
z p ow o du  opo zy cy i  kiłku akcyonaryuszów ban-  
ku do skutku nie przyszła.

N i e m c y .
Z  G ó t y n g i ,  dnia 7. Marca.

( Z  K u r y e r a  n iem iech .')  ■— G ł o sz o n o  tu przed  
kilku dn ia m i ,  źe  uniwersytet  najpokorniejszą  
N .  P a n u  wręczy  petycyą  o  przywołanie  napo-  
wrot odda lony ch  s i edmiu  p r o fe s s oró w ; m ó ­
w i o n o ,  źe  senat  akademicki  do kroku tako­
w e g o  przez  m ęża  wielki wpływ mającego  
(Hr,  M.)  s p o w o d o w a n y  zos ta ł ,  przeto też s i ę  
przychylenia  Króla do tój prośby z pewn ośc ią  
spo d z i ew a n o .  W sza kż e  pogłoska  ta s i ę  n i e  
potwierdzi ła  i powstała za p ew n e  w skutek ar­
tykułów Korrespondenta  Ham bu rsk ieg o ,

M/WVWVWWVWI

Rozm aite w iadom ości.
Z B e r l i n a ,  dnia 15, Marca.  —  D o n o s z ą  

z Poz nan ia  pod dn.  12. b. in.:  „Gdy  tutejsza 
gmina żydowska uczu ła  po t rzebę  u tworzen ia  
instytutu w \ c h o w y w a n i a  sierót  żydowsk ich ,  
starała s i ę  o zebranie  po trzebnych  na ten ceł  
ś ro dk ów ,  i to s i ę  w ten sposób  ud a ło ,  źe  B a ­
ron Kol lwitz przekazał  g mi n ie  prawem wła­
sności  kapitał 5000 Ta larów,  cz ło n k o w ie  g m i ­
ny  rniędzy sobą 700 Tal .  z rocznej  składki z e ­
brali ,  i zgrom adz en ie  reprezentantów ciągły  
roczny dodatek w ilości  150 Tal .  z kassy kor­
poracyjnej  za pe w n  ło.  Instytut  ten o two rzo no  
d. 15 Października 1836 r. jako w d z i e ń  u r o ­
dz in J. K. M.  Nas tępcy  T r o n u ,  i w ed łu g  w y ­
danego  n iedawno  t*mu raportu zarządu przy­
jęto do n i e go  dotąd 15 o s i eroconych  ch ł o p có w ,  
jrtórych liczba do 20 ma być powiększona .  
W  pierwszym roku o trzymał  zakład ten w da­
rze prócz 45 sążni drzewa o p a ło w e g o  od Ba­
rona Kot twu za ,  także 135 Tal .  z darowizn na 
o p ęd z en ie  różnych  potrzeb i na powiększen i e  
fundu szu  d o t acy in tgo ,  a na nast ępny rok za ­
pewni ły  mu  rożne  zapisy 175 Talarów.

S ó sow nie  do l istów z Berl ina dawniejsza  
pog łoska ,  przez  pisma z Petersburga zbi |ana,  
o zarnęściu W ie l k i e g o  X,  Następcy  tronu ros-  
sy j sk i f go ,  z starszą córką W .  Xięcia  M t k i e n -  
burg -b tre l i t z  jednak ma być-  uzasadnioną.  
N- Cesarstwo Jchtnść z najdostojni ejszą r o ­
dziną swoją w drugiój połowie  Maja do Berl i ­
na prz yb ędą ,  gdz i e  też wówczas  króla  H a ­
n o w e r s k i e g o ,  Króla Saskiego i kilku in ny ch  
Xiąźąc udz ie lnych  się spodzi ewają.  N .  C e ­
sarz Mikołaj  zas i ęgnąwszy  rady doktorów ber­
l iń sk i ch ,  za tydzień do kraju swe go  powróci ,  
N .  Cesarzowa  w E m s  wód  używać będzi e  a
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N a s t ę p c a  t r o n u  w  p o d ró ż  d o  W i e d n i a ,  d o  
W ł o c h ,  a n a w e t  (jak Gaz .  P o w s z .  d ono s i )  d o  
F r a n c y i  i A n g l i i  s ię uda .  W e d l e  i n n y c h  d o ­
n i e s i e ń  i C esa r z  s a m  czę ść  lata w N i e m c z e c h ,  
a  m i a n o w i c i e  w C iep l i c ach  p r zep ęd z i .

N o w e  o d k r y c i e  w p i r a m i d a c h  e g i p ­
s k i c h .  —  D o  n a jw aż n i e j s zy ch  o dk r yć  n o w o ­
c z e s n y c h  w zak res i e  bada n i a  s t a roży tnośc i  e g ip ­
ski ch,  po l i c zyć  n a l e ż y  bez sp r ze c zn i e  z n a l e z io n e  
w  jedne} z na j w i ęks zyc h  p i r ami d  hie rog li fy  ; n i e  
s ą to  w z w y c z a i n y m  sp o s ob i e  c i ąg ł e  nap isy ,  lecz 
n a  p o j e d y n c z y c h  k a m i e n i a c h  p o r o z r z u c a n e .  
M i ę d z y  t e m i  h i e r og l i f a m i  zn a j d u j e  s ię także 
n a z w i s k o  j e d n e g o  k ró l a ,  m i a n o w i c i e  nazwisko  
k ró l a  S z u f o ,  to  jest  Suf i s ;  H e r o d o t  zo w ie  go  
C h e o p s ,  k tó ry  p o d ł u g  M a n j t h a  wys tawić  mia ł  
na jwiększą ,  p i r a m i d ę  w E g ip c i e .  Św ia t  u cz on y  
o cz ek u j e  z  A n g l i i  n ie c i e rp l iw ie  d o k ł a d n e g o  o- 
p i s u  t ych  h i e r o g l i f ó w ;  a lb o w i e m  h i s t o ry cz n e  
w n i o sk i  a r cy  w a ż n e  w s w o im  ro d z a j u ,  łą czą  
s i ę  z o w e m i  k o l o s a ln em i  za ga d k a m i  o zag ładz i e  
E g i p c y j a n ,  na k tór e  h i e rog l i fy  te m o ż e  n i e j a ­
k i e  świa t ło  r zucą .

S p o s ó b  p r z e i s t a c z a n i a  c i a ł  w  m  u- 
m i j e .  —  G aze t a  d i  Z a r a  w s p o m i n a  z  n a d ­
z w y c z a j n ą  p o ch w a ł ą  o  n o w y m ,  c i e k a w y m  wy­
n a l a z k u  p a n a  M e s s e d a g h a ,  k t ó r e m u  po d ł u ­
g i e m  zg ł ę b i a n iu  r zeczy  i l i c zn ych  d o ś w ia d c z e ­
n i a c h  na r eszc i e  p o w io d ło  s ię odk ryć  t a j emn icę ,  
k t ó r ą  do tychczas  m i an o  za s t r a c o n ą ,  to jest s p o ­
s ó b  p r z e m i e n i a n i a  t r u p ó w  w m u m i e ,  p r ze zco  
t a ko w e  p r a w ie  w k a m i e ń  o b r ó c o n e  i na  z awsze  
o d  z n i s zc z en i a  z a c h o w a n e  być  m o g ą .  Spo só b  
t e n  o d k r y ł  by ł  j u ż  w p rz ód y  n ie j ak i  c h e m i k  
włoski ,  n azw i sk i e m Sega to  i p o w s z e c h n ą  z w r ó ­
ci ł  na  s i eb ie  u w a g ę ,  lecz  u c z o n y  t en  cz łowie k  
u m a r ł  w r.  1 8 3 5 . s ą d z o n o  w i ę c ,  że  r a z e m  z 
n i m  i t a j emn ica  z a g r z e b a n ą  zos tała .  M e s s e d a ­
g h a ,  uk o ń cz y w sz y  c h e m i c z n e  i c h y ru r g i c z n e  
n a u k i  w u n iw e r s y t ec i e  p a d e w s k i m , u p o s a ż o n y  
w ia d o m o ś c i a m i  n a d  swo je  l a t a ,  potrafi ł  n a  n o ­
w o  od k ry ć  tę  t a j emnicę .  Z a g r z a n y  d u c h e m  
p a t r y jo t y c z n y m ,  chcąc  p i e rws ze  p ró b y  swo jeg o  
wy na l a zk u  z łożyć  mias tu  ro d z i n n e m u ,  p r zes ł a ł  
kilka części  c ia ła  l u d z k i e g o ,  k tó r e  w m u t n i j e  
p r z e i s t o c z y ł ,  d o  m u n i c y p a l n e g o  z g r o m a d z e n i a  
m ia s t a  W e r o n y .  Mie szka ńcy  t a m ecz n i  w y z n a ­
czyl i  w tej m i e r z e  komi t e t  z ł o ż o n y  z d w ó c h  
leka r zy  i j e d n e g o  c h e m i k a ,  k tór zy  po  dokł a-  
d n e m  r o z p o z n a n i u  r zeczy  oświadczyl i ,  ż e  ciała 
p r z ez  p, Mass eda g l i a  p r z e s ł a n e ,  ma j ą  w sob i e  
m n i e j  w ięce j  twa rdo śc i  k am i en n e j  do  p o l i t u r y  

* z d a t n e j ,  a z a t em  , ż e  wyna l az ek  j e g o  o d p o w i a ­
da zu p e ł n i e  z a m i a ro w i  z ac h ow an ia  od z n i s z c z e ­
n i a  d rogi ch  s zczą t ków osób ,  k tóre  n a m  śmie r ć  
w y d a r ł a .  A to l i  dla d o k ł a d n i e j s z e g o  p r z e k o ­
n a n i a  s ię o  tej  r zeczy ,  o świa dcz y ł  wyna l az cy  
k o m i t e t ,  iż sob i e  ży cz y ,  ab y  d w ie  częśc i  ciała

l ud zk i eg o ,  m i a n o w i c i e  se rce  i r ę k ę ,  które  p r ze z  
u n i w e r s y t e t  padewsk i  m u  p r z e s y ł a ,  w m u m i j e  
p r z e i s t oczy ł .  Mes sedag l i a  o d p o w ie d z i a ł  z u ­
pe łn i e  t e m u  o c z e k i w a n i u ; p r z e i s t o c zo ne  częśc i  
zwró c i ł  ko m i t e to w i ,  k tóry z n o w u  d o k ł a d n i e  
c a ł ą  r z ecz  r o z p o z n a w s z y ,  u z n a ł  n a r e s z c i e ,  ż e  
sp o s ó b  p.  Messedagl i a  p rze i s t a czan i a  c iał  w rnu- 
m i j e ,  w yr ó w n y w a  z u p e ł n i e  s p o s o b o w i ,  k tóry  
S e ga to  wzią ł  był  z sobą  do  g r o b u .  T y m  s p o ­
s o b e m  u m i e j ę t n o ś ć  zos t a j e  z bo g a c o n a  j e d n y m  
b a r d z o  c i e k a w y m  w y n a l a z k i e m , a W ł o c h o m  
na l eż y  s i ę  z a sz c zy t ,  że i w t ym ro d z a j u  p r z y ­
czyn i ł y  s i ę  do  p od n i e s i e n i a  swe j  dawne} s ł awy.

S y n  B o j e l d i e u g o .  —  g y n B o j e l d i e u g o  
uk oń czy ł  o p e r ę ,  w które j  jak p o w i a d a j ą ,  z u ­
p e ł n i e  odb i j a  s ię wielki  t a l ent  jego  o jca.  O p e r a  
ta p r ze d s t a w io n a  b ęd z i e  n a j e d n y m  z p i e r ­
wszych  t e a t rów  f r ancu zk i c h .

R o l a  n a  p r ę d c e .  —  A k to r a  z B o r d e a u x  
s chwy ta l i  c e ln i cy  na  p r z e m y c a n i u .  L e c z  s ię 
teru u sp r a w i e d l i w i ł ,  iż chcia ł  s ię uczyć  rol i  
p r z e m y t n i k a ,  k tó r ą  za dni  ki lka w j e d n e j  wa ­
żne j  s z tu ce  miał  p r z eds t awiać .  
g s B g a g a g g g a g g a !  .■  ■ ■ « j b b b b » « ™ l  ITmrf

Z  n a jp r z ed n i e j s z yc h  t r yków i m a c i o r ,  o bo j e  
z Z w e y b r o d i ,  za  s t a r a n n e m  s t a n o w i e n i e m  w y ­
d a n e ,  ściśle tylko n a j d o b o r n i e j s z e  w y b r a n e ,  
z u p e ł n i e  z d r o w e  i z  p o w s z e c h n i e  z n a n e j  od 
każde j  dz i e d z i c z n e j  c h o r o b y  u w o ln io n e )  o w ­
cza rn i  p o c h o d z ą c e  t r yk i ,  t r zy m a j ą  się w T u -  
c h o r z u  2 |  mili  o d  G ro d z i s k a ,  i  m i l ę  o d  W o l ­
s z t y n a ,  za sp ecy a l ną  t an ią  c e n ę  od  21 . Marca  
3 8 3 8 - r. po czą w szy  d z i e n n i e  ku sp r zed aży .

t v .  K o t t w i t z.

•== 1 2 0  mac io r ,  z d a tn y c h  do c h o w u ,  także
go s k o p ó w ,  są do  sp r ze d an i a  i z a r az  

po  s t r zyży  d o  o d e b r a n i a  w D o m i n i u m  G r a ­
b i  a n o w o  pod  Sz re tnern .  == _______________

Ceny zboża na pruską miarę i wagę 
w P o z n a n i u .

U n i a  5.  M a rca  1838.

W y s z c z e g ó l n i e n i e
g a t u n k u .

C e n a
od

T a l. sgr. fe n .
do

T a l. sgv. f en .

P s z e n i c a  . . . . . . 1 «7 b 1 2 0 _
Z y t o ...................................... I 5 — 1 7 6
J ę c z m i e ń --- 2 5 — — 27 6

--- 23 — — 25 —
T a ta r k a 25 — — 27 6
G r o c h ......................... ......  • I 5 — I 7 6

Mas ł a  g a rn i e c ,  czyl i  8 funt .
12 — 14 —

prus k i ch  . . . . . 1 20 - 1 -22 ć
S i a n a  c e t n a r  a 1 1 0  fi. . — 25 — — 26 —
S ł o m y  k o p a  a  1 2 0 0  ff. • 6 3 — 6 5 —

S p i r y tu su  b e c z k a . . * • 16 *5 — *7 — —


